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K
Apituła tey Bazyliki i Duchowieństwo D yecezyi witaiąc przeżeranie W .  K. M ć P. N .  Mil* 

os'wiadcza M u  naygłębsze uszanowanie w duchu R e l ig i i ,  iako Namiestnikowi Na.y- 
wyższego świata Rzadcy dla Narodu Polskiego od W ieków wybranemu , iako obraz Majesta­

tu Jego w Osobie swoiey na ziemi noszącemu ; oświadcza i w duchu Obywatelstwa ,  iako 
Oy  c u ,  G ło w ie *  Prawodawcy , P a n u , 1 Obrońcy Kraiów i ludzi Berłu Jego poddanych,
 ̂ i ' >

/
W szedłeś N» Panie do tey Ś w iątyn i,  która z naypierwszych Narodu Polskiego od sa­

mych początków wpiowadzoney W ia r y  Chrystusowey Bogu prawdziwemu poświęcona , wszy­
stkich Monarchów Narodu swoiego przytomnością zaszczycona , była zawsze teatrem chwały 
Jch za życia ,  a następnie składem prochów Jch. po. śmierci. W ychodząc z Rycerstwem na 
obronę G r a n ic ,  na odpędzenie naiezdników , na pogromienie nieprzyiacioł Oyczyzny , w tym 
tu Kościele uzbraiali się błogosławieństwem Ramienia Wszechmocnego w upokorzeniu odbie­
ranym , powracaiąc uwieńczeni laurami zwycięzkierai w tymże samym Bogu Zastępów dziękczy­
nienia w y p e łn ia l i ,  i  znakami zwycięstw ściany tey %ią*yni, ozdabiali.

T a k  iest N .  K R O E U  tyle ta  Bazylika tna związków- z dzieiami, Narodu Polskiego, 
tyle z Epokami pomyślności i różnych przypadków tey Monarchii , iż gdyby żadney nie by­
ło  pisaney Historyi Kraiów Polskich , ściany i. marmury iey *, w większey części poznacby 

ią dały.

Stoisz W ,  K. M , w tym momencie między- Grabowcami dwóch ostatnich, ale naysła- 
w n i e y s z y c h  Rodu Piasta K r ó l ó w ,  Łokietka O y c a ,  i Kazimierza W .  S y n a ,  których P.atryoty- 

ęzjne cnoty w Osobie P ań sk ie / ,  iako w Królu Piaście w wysokim stopniu, odnowione Oyczy-

http://rcin.org.pl



zna ssanuie. Stoisz o kilka kroków od prochów czci godnych praw lziw ey N arodu Polskiego 
Heroiny ostatniey Piasta gałązki J a d w ig i ,  która dobru Relig ii  i publicznemu Oyczyzny ,  
naydelikatnieyszć serca skłonności poświęcaiąc , szczęśliwym nader przymierzem ślubnym z wiel­
kim Przodkiem W .  K . M ci Jag ie ł łą  , dwa razem Narody trwałym Braterstwa węzłem związa­
ła .  Jak to iest słodko |N. P A N I E ,  w oglądaniu tu W .  K .  M ic  Potomka krwi Jaglelloń- 
skiey , wystawić sobie ów święty i okazały O brządek, w którym przed tym tu Ołtarzem W ie l­
ki Naddziad W .  K .  M .  odbieraiąc Rękę ostatniey Berła Polskiego Dziedziczki , łączył w ie- 
dne ciało dwa wielkie N arody , wstępował na ten T r o n , a z niego potym w Potomkach 

swoich szczęśliwos'ć obydwóch Narodów na dwa blisko W iek i  zabeśpieczył, i strumyków krwi 
swoiey wszystkim Tronom Europy udzielił.

O.' gdybyć w bliższych Jag ie ł ły  czasach zasiadły były na Tronie Polskim takie K ró­
lewskie przym ioty ,  iakie na nim dzisiay Europa uwielbia ! o gdybyć Panowanie W .  K . 
M C I  nie tak wielą ogniwami od Wnuków Jego przerwane było ! postępuiąc co raz daley po 
wskazanych przez Zygmunta Starego rządu i sławy drogach , prowadzeni od dzielney W .  K .  
M C I  Ręki ,  mądrością i stałością rządzoney , podnieślibyśmy byli bardzo znakomicie wyższos'ć 
Polski względem innych M onarchii iuż w ten czas dobrze zagruntowaną.

A l e  losy Narodów u podnóżka Tronu Wszechmocnego zawieszone będąc , z tamtąd 
Swóy ruch i obroty odbieraią. Jeżeli  się można po ludzku t łum aczyć,  Bóg świata i wie­
ków Rządca w Xiędze przeznaczeń odwiecznych dla Jkażdego Królestwa i na każdy wiek in­
ną kartę przewraca. D op ełniły  się wyroki sławy i pomyślności , które dla Wnuków J ag ie ł­
ł y  napisane były. Oznaczone są blisko dwa W ieki nieszczęśliwą cechą zamieszań i Anarchii 
pod kilką Panowaniami przed W .  K. M cią , a dla W .  K .  M ci przewrócona karta , na któ- 
rey odwieczny W yro k  wyryty ,  abyś skutki tych dawnych zamieszań i Anarchii z boleścią 
z n o s i ł ,  abyś choroby poiityczney do na/gorszego stopnia zbliżoney naysroásze dręczenia wy­
trzym ał , abyś' kochaiący Syn patrzał w naytkliwszym smutku na odcinanie części ciała nay- 
milszéy sobie M atki mocą zastarzałey gangreny z życia wyzutych.

W szelako Bóg nayfaskawszy wszystkich Oyciec , a w szczególnieyszey opiece , mający 
Królów Pomazańców swoich , nie umknął i W .  K . Mci p o m o c y ,  pociechy i materyi do 
sławy. N a  tey samey karcie cierpienia dla W .  K , M ci  oznaczaiącey ,  postanowił od W i e ­
ków dać M u nadzwyczayną njądruśC ,  midawyczayną wlelkoSć Dus«; , * męstwo wyższa nad 
wszystkie przykrości do czasów naszych przywiązane, Ptzygotował ztąd dla siebie Bóg m iły  
w id o k ,  a dla W .  K .  M ci nieśmiertelność chwały. Ow dobitny wyraz mędrca Stoika : iż
w a lc zen ie  z przeciwnością duszy m o cn e y ,  tak daleko iest Bogu przyiem ne, że oczy Jego 
iząd świata całego kieruiące zdaią się odwracać od innych r z e c z y ,  a na to tylko samo wal­
czenie z ukontentowaniem poglądać, ten nió.wię wyraz nad Historyą życia  W .  K .  M ci ry­
sowany bydź powinien : Ecce Spec tac ul um dignum ad quod respiciat operi suo intentas
Deus , ecce par Dea dignnm V ir fortis cum adversa fortuna compositus. = s  (*) T a k  wyso­
kiego stopnia chwały z pokonanych przeciwności dosiągnął niegdyś żywą imaginacyą Stoik do 
patrzenia się oboiętnego na ruiny świata samą tylko nauką bez doświadczenia przygotowany,  
a  dla W .  K. M ci zostawione b y ł o ,  abyś iey z podziwieniem Europy w samym skutku naby­
w a ł ,  i rzeczywiście posiadał.

T en  właśnie Napis słusznie się łączyć będzie z innemi , które na kolossach sławie 
W .  K. M c i  wystawianych sprawiedliwa Potomność kłaść będzie dla uwielbienia przymiotów do- 
droezynnego O yca  , Mądrego Prawodawcy, na które naymilsze i naytrwalsze T y tu ły  N . Królu, 
przy mnóstwie przykrości na Ciebie zwalonych tak obficie, tak sprawiedliwie zasłużyłeś.

Jednego z Królów naszych Kazimierza Drugiego , dawni Polacy  od kijku W ieków 
W ie lk im  dla potomności p o d a l i ; a le  iak zapewnia Historyą ,  nie dla odniesionych zwycię­
skich Laurów , nie dla podbitych Narodów ,  nie dla rozszerzonych Państwa granic , bo w tym 
gatunku czynów inni nasi Monarchowie więcey się daleko w sła w ili , lecz to M u Imie W i e l ­
kiego ziednało , że b y ł  Oycem L u d u ,  Założycielem N a u k ,  r ę k o d z ie ł ,  rzem iosł,  pomnoży- 
cielem handlu i korzyści Krajowych , pierwszym Prawodawcą N arodu Polskiego ,  a przez 
Prawa Ustanowicielem Sprawiedliwości i dobrych porządków , Obrońcą uciśnionych. Któż z 
Polaków N ayiaśnieyszy  Panie nie iest przekonany , iż z takich samych d z i e ł ,  a w wyższym 
daleko stopniu składa się Panowanie W . K . M ci «* zastałeś obumarłe Anarchią ciało Rze-

(*)  Senec; Lib; de Provid.
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ezypospolitey > potyrociiei ma zycie Prawami Rz^d t*zwactiiai?cetni, zastałeś martwe ustawy
o Sprawiedliwości , ożywiłeś ie  nowemi , któremi poniżona przem oc, uzbrojona Cnota Sę­
dziów , zabeśpieczona dla uciśnioney niewinności obrona, wytępione zaiazdy dawney dzikości 
ćwiczenia , a ztąd krew Obywatelska oszczędzona , obmyślone wykonanie W yroków Sado­
wych w sposobach tak skutecznych , iakich ieszcze Polska nie znała. Przywróciłeś smak N a ­
uk # rozkrzewiłeś ie obszernie i szczęśliwie, sam będąc naypierwszym w Europie- Mędrcem ,  
okryłeś protekcy? Tronu handel , sztuki , rękodzieła , przemysł j zaszczepiłeś miłość O yczy-  
zńy i cnoty Obywatelskie we wszystkich Narodu Stanach. Pozwolił  Bóg W .  K . M ci do-
kazać tego wszystkiego w pośrzód ucisków na imię Polskie sprzymierzonych , pozwolił dla po­
ciechy serca Jego tyle razy gwałtowności? ich udręczonego , dla osłodzenia goryczy na czasy 
nasze rozlaney ,  pozwolił dla uwiecznienia w późne W ie k i  wielkości? Imienia Jego.

Znamy , iż  to wszystko nie fest leszcze- dosyć dla dobmczynney W .  K .  M ci ku Q y-
czyznie przychylności,  pragn?łbyś ieszcze użyteczniey i  okazaley stan iey urządzić, ale N . '  
Panie nie każdemu Monarsze z Nieba pozwolono dopełnić tego wszystkiego , co w swoich 
przedsięwzięciach dla dobra Narodu ułożył. Nayulubieńszy Bogu z Królów Dawid , o iakże 
gragn ?ł wystawić Kościoł dla Boga Izra e la!  z iak?ż świątobliwości? przysposabiał do tey świę­
te y Fabryki materyały , i bogactwa ku iey ozdobie Î ale nie ogi^dał skutku wzdychań swo­
ich , naygoręcey o to do Nieba przesyłanych , bo tam tylko na samym materyałów na tę 
Świątyni1? przygotowaniu zasługa iego ograniczona była. M oże ten sam wyrok dla W . K. M c i  
w Xiçdze przeznaczeń odwiecznych napisany , abyś tylko fundamenta przyszłey doskonałey Kra­
ju szczęśliwości z a ł o ż y ł ,  i materyały do niey przysposobił. Lecz przewróci kiedyś Bóg kartę ,  
a  z tych obfitych materyałów przez W .  K . Mos'ć tak Starannie i przezornie przygotowanych 
powstanie kiedyś b u d w l a  szczęścia i sławy P o ls k i , na wzór Kościoła Salomona między cuda«- 
mi świata “liczonego.

W itaiąc  W .  K .  Mość w Przybytkach N ayw yższeg o , Imieniem D uchowieństwa, przy­
zwoicie zakończę tym z serca życzeniem , które niegdyś od wielkiego Proroka wielkiemu M o ­
narsze dobroczyńcy swemu w Xięgach Świętych wyrażone czytamy : R cx tn œterntm vive : (*)  
N i e  obeymował Prorok w tym życzeniu kresów życia doczesnego » bo do człowieka śmier- 
telnego m ó w ił ,  ale obeymował s ław ę, któr? W ie lc y  Królowie tryumfuiąc nad moc? śmierci,, 
stai? się nieśmiertelnemi. Zyi  N .  Panie iak naydłużey dla dobra i  zaszczytu imienia P o l­
s k ie g o , * l c  gdy dni ¿/vio W .  K . M c i  wice i nem i dl» Oycayzny bydź nie mo­

gę , niechayże ćsława cnot i przymiotów T w oib h  nad Trony wyższych , która dzisiay cał?  
Europę do szanownego ich podziwienia przymusza, niechay napełnia następne po nas tysiączne 
W i e k i , niechay Duszom cnotliwym i dobrym Patryotom łzy  i  westchnienia wyciska tym wspo­
minaniem f  że- naylepszy z  Królów S T A N I S Ł A W  A U G U S T , naycelnieyszemi przymiotami, 
ozdobiony , i nayprzychylnieysze serce ku swoiey Oyczyznie maiący ,  dla poplątania zawistnych 
a nieszczęśliwych okoliczności nie m ó g ł  dla swego Narodu tego wszystkiego dobra u czyn ić ,  
które uczynić c h c i a ł ,  i którego pragnęł. N iechay mędros'ć, dobroczynność, i wielkość du­
szy Twoiey  P A N I E  słynie w naydalszey W ieków osnowie dla przykładu Monarchów ,  i iako 

dotąd zwyczaiem b y ł o ,  porównywać Panujących dla ich uwielbienia z temi Monarchami , któ­
rych Święta albo świecka Historya za naysławnieyszych wystawia ,  tak niechay odtąd naypo- 
zniey po nas żyiący , chcąc uwielbiać dobrych w potomności Królów swoich ,* wspominai? zi 
uszanowaniem S T A N I S Ł A W A  A U G U S T A  , niechay Ich z N im  porównywai? , aby tym sa­
mym dla przyszłych Pokoleń doskonałe czynili wyobrażenie Króla naylepszego : R e x  in &ter*
num vive. T e  s? życzenia Kapituły naszey,. która o pozwolenie ucałowania Ręki Królewskie/ 
naypokorniey uprasza.

(*) Danielis Cap: 6. v. 21.
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O D P O W I E D Ź
JEGO KRÓLE W SKIE Y MCI

.  N A  T O  P O W I T A N I E .

^ ^ D /m  słyszał z wymownych ust W .  P. wspomnienie.owych czasów szczęśliwych , w któ­
rych dawni Królowie Polscy powracając do tey Św iątyn i,  wnosili do niey Laurowe 

swych zwycięstw dowody, nie mogłem nie doznać bolesnego przeniknienia, przyrowny waiąc 
tamte W ie k i  świetne Oyczyzny naszey z teraźnieyszym losem , któremu Jey i M n ie podlegać 
kazała Wszechmocność. A to li  słodzę sobie tę gorycz, pomniąc na dawną i powszechnie przy­
jętą obserwacyą : że komu dalekie i pracowite z Oyczystych siedlisk wybiegi zdrowia i s i ł
przytępiły, temu czerstwość i poniekąd odmłodnienie wracał sam duch rodowitego powietrza* 
gdy mu go tylko zachwycić znowu dostało się.

Krakowska Ziemia ,  ta starożytna Berła Polskiego S to l ic a ,  była szczepem prawdziwym 
Narodowey sławy : D o  tey Ziem i , z którey ród prowadzę , dążyły żądze Moie od lat tak 
wielu , w których nieprzebyte zapory zdawały się zakazywać M i tak mocno zapragnioaego da 
niey przystępu.

Tandem się uchyliły  zawady^ Wstąpiłem  w Oyczyste p r o g i ,  i juz M i się zdaie z  
wnfctrznego poczucia ,  iż sobie wróżyć mogę dni h^J fom jjhaW j mbowç, W«2aŁ o<L.
jastaiąca nadzieia iest sama przez się ą ił  Judzkich pomnożeniem j a M o ia  się tym bardzie/ 
gruntuie , że od was kochani Obywatele tak miłego doznaię i tak uprzeymega przyjęcia , iź 
jako okazuią M i  skłonne i życzliwe dla M n ie  serca wasze , tak iest oraz dla Mnie zada­
tk ie m , że zgodnie i  nieodstępnie wraz ze M ną chcecie odnawiać ( ż e  tak rzekę ) .tę wspólną 
O yczyzn ę  Naszę.

A  leżeli twym głosem Mówco świątobliwy N ieba obiawić raczyły przeznaczenie M o ie ;  
jeżeli  dla M nie choć tyle d o zw o lą ,  abym z e b r a ł ,  p rzy g o to w a ł, i zo s ta w ił ,  iak Dawid N a ­
stępcy szczęśliwszemu przyszłey pomyślności Kraiowey narzędzia, T y  Boże dobrotliwy raca 
przyiąc szczerą i gorącą proźbę Moią ! ‘ N iech  choć na głowie Moiey legnie kamień węgiel« 
ny wspaniałego przybytku, w którymby h o n o r ,  p o w ag a ,  i  trwałe beśpieczeństwo Polski wie­
kować m ogły.

l i i  Kapłanie przed O ł t a r z , i tam nies' Ofiarę serc i  modłów Naszych ! azaliż  
będą wysłuchanej wszak o to prosiemy wszyscy tu przytomni,  czego życzyć iest powinnością 
Naszą.
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